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A b b a s  M i r z a  K r 6 1 e x?i c  P e r s k i .

A b b a s  M i r z a ,  Szach Za de ,  trzeci 
syn Szacha i DSJtępo* tronu , Dależy do zna
komitszych mężów wiekn naszego,  i Perskiego 
Taństwai Urodził  sie w r. 1 782 .  Matka iego 
Pochodzi z domu Królewskiego K a d j o r ;  te
go samego domn iest i Szach panoiąoy. 
Cały świat spodziewa  sio wielkich odmian w 
^  e r s y i , i*k A b b a s  M i r z a  osiądzie kie.  
dy tron swoich oyców. Obcowanie z nkształ- 
Conymi mieszkańcami Zachodn zbogac i ło n- 
Wysl iego nowemi widokami i wyobrażeniami.  
Znane mu aa ebyczai*  i historyia kraiów za- 
cbodonich,  i z łatwością mówi po Angielsku 
* po Francozku.  M a u r y c y  K o c e b u e * )  
powi ad a :  dziwna,  iż wielu utrzyinuie,  żc
A b b a s  M i r z a  wychowanie i  wykształce
nie swoie winien Mirz ie  B i s u r k o w j ,  któ
rego  mo teraz S z a c h  dodał  aa pierwszego 
poradnika a który ipst tylko starym filetem. 
T a n c o i g n e  z a ś * * )  otrzymuje,  że A o fa
ta e d C h a n  * * * ) ,  B e y l . e r b e y ,  pierwszy 
Baprowadzi ł  S z a c h a  na tę myśl aby wszedł  
w związki  z Prancyią.  A b b a s  M i r z a  odwa
żył  się wprowadzić  do P p r s y i  karność w o j 
skową i sztukę woiowniczą na wzór kraiów 
Zachodnich.  Wsparty ed o y c a , zdołał  roz
tropnością i gorl iwością swoią , przy pomocy

M a u r y c e g o  R o t e k o t  C.  R o s s r K ap itan a  
P o d ro ż  d o  P e r s j i  r. 1 8 1 7  w  W a im a rz e  1 8 1 9 .

**) Ltttns sur la Ptrse et la Turqut tf Asie, par 
2f M. Tancoigne Paris. 1819

*  •  *  )  A  c  li m e d C h a n  pisae T a n c o i g n e ,  iest to 
s t i r i e c  70  letni, k tó ry  cl-■ tęd z a ch o w ał ieszcze  
r ź e z w e ś ć  i za p a ł m ło d zień czy. Z  szczegó ln ego  
p r z y w ilc iu  i p rz e c iw  zw yczaiom  P e is łn n , k tó 
r z y  b ro d ę g o lą , a b ) K ro le w ic a  m ło d ego  u w o l
n ić od o b o w ią zk u  w staw an ia  p r /« d  sta rce m ,
A c h r a e d  C h a n  b ro d ę  sw oią za p u sz cz a ,
k tó ra  p r z e z  w ie k  całk ie m  p o b ie la ła .

kilku Oficerów Angielskich i Fr iacuzkich **** ) 
otworzyć 10000 pieehoty,  i dosyć znaczną 
artyleryię na sposób Europeyski .  Ten  ty lko,  
mówi M  * n r. K o o e b .  poiąć 'może  trudności 
pokonane przez Krolewioa w tym zawodzie,  
który *na upór Persów i wstręt ich od każ- 
dey nowości .  Główną uwagę s,-oią zwróc i ł  
na piechotę i artyleryię,  toż samo dowodzi  i e 
go  przezorności ,  ponieważ iazda Perska,  iest 
inż sama z siebie dobra,  chociaż nie może 
bydź równana a iazdą woyska regularnego,  
wreszc ie iazda stanowi u P  e r s ó w eręść ohluby 
narodo wc y ,  nie wypadało więc Kro lewicowi  
i z tego powodn zaczepiać ią. Mundury E u *  
ropeyskj  * * ♦ * * ) ,  bicie w bęben capstrzyku 
urządzenie i karność wojskowa E ur o pe js ka ,  
w g ł ę b i  kraiów Wschodnich iest to zdarze
nie należące do dzieiów Świata. Do pie ro  się 
rozwiną shuthi owęgo  poważania i przyswaja
nia instytneyy Europeyskich,  gdy A b a s  M i- 
rza siędzie na ironie Perskim, ,  i ustanowy te,  
bardziey unarodowią się.

A b b a s  M i r z a ,  nie iest tylko i o ^ i e -  
rtetn, pięknieysze przymioty godnym go czy.  
nią tronu. Pełny światła i roznmn, sprawie
dl iwy ,  bez okrucieństwa , łagodzi  zawsze bar
barzyństwo praw P e r s k i c h .  Wys oce  zasz
czytnym iesl rys eh-rakteru iego,  podany przez  
M a u r .  K o c e b o e ,  który zapewnie przecho
wa bistoryi*. ,, Pewien Po se ł  dostrzegłszy w o- 
grodzie ( Królewica ) sterczący róg starego 
morzyska bardro źle wydaiycy s ię przy d r u 
gich i sapeczący  widok okofioy , zapytał 
A b b a s a  M i r z ę  dla cz egonie  kuże go z w a 
l i ć ?  O to odpowiedział  K ro ł ew ic ,  ogród 
ten założyłem na zakupionych od ló ż a y c b
    ; -
a***) Celnieiszych wymienia T a n c o i g n e :  P. P.

Ve r die r i Ł a m y .

* * # * * )  P iech ota ma m u n d n ry  n ie b ie s k ie , tak że i  p ą 
so w e 7. sukna A n g ie lsk ieg o , b ia łe  s z a r a w a r y ,  
b ó ty  i n a ro d o w e  P e rsk ie  cz a p k i 7. b a ra n k ó w ^  

O fi.e ro w ie  m aią a z a r fy  pąk ow e ie d w a b n e , ialt 
A n g ie lsc y .
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w ł a ś c ic ie l i , ahy w nim coi  wielkiego ntwo- 
t zy<►; " ł aś c ie l  grustu,  na którym - ten s ta
ry mur zawadza , i es t to włościanin, cz łowiek 
iufc stary,  i ón tylko ieden mechce mi swo- 
iey  ziemi odprzedać za żadną cenę, iafeo od
wieczną własność lodziuną.  Przyznam się 
W P i n u ,  ze mi !o bardzo p .z y kr o ,  lecz cenię 
to przywiązanie ie»o do swoich naOdziadów 
a bardziey i t szcze tę śmiałość , że mi mógł  
odmow.ić. B ęd ę  oczekiwał  dziedz ica ,  który 
nie będzie tak trudnym. ,, Drogi  rys n i er ó w
nie godny n w a gi ,  opisaie P.  K o c e b a e :  
Mówiąc Urolewic o niepotrzebnym ciężarze 
dzwigaiscych węgle za wo-ysk^m rzek ł ;  pale
nie ly t iann,  nie byłoby z łe m ,  lecz uwazatn, 
że a nas w tom nader zbytkuią , bo trawiąc 
c a ł y  dzień na pa lenia,  częstokroć pożytecz
ne sprawy zaaieabnią.  Poczytałem za powi n
ność nioią i w tern trudnetn przedsięwzięcia  
dać przykład z siebie , i dla tego odzwy. 
czaiłem się zupełnie od tey u iegdy trk miłey 
dla mnie rozrywki,  lecz zdaie się, że Jchrno- 
ściom z trudnością przychodzi,  poyść za mo
im przykładem i że się za nadto włożyl i  do 
próżniactwa.

A b b,a s M i r z a  iest wzrostu średniego 
ale dobrze zbudowany ;  twarzy b lrdey lecz 
pe łney  wyrazn ; w pięknych i czarnych oczach 
iego maluie s ię  dobroć i wielkość ;  długa bro
da i wąs ogromny nadaią mu powierzcbow 
nosć woiowniezą.  Ubiera się zawsze skrom, 
nie, gdyż  nieprzyiacielem iest niepotrzebnych 
okazałości .  Dwóch synów wysłał  do A n g l i i  
na ptak i .  A b b  i s  M i r z a  będz.e kiedyś 
dla P e r s ó w  tern, czem był  P  i o t r  l, dla 
R  o s s y i.

U n i h a y  P o z o r u .
(.Dalszy c ię g )

P o wr ó c i ł  nakoniec po dziesięć - miesię- 
czney niebytnośei ,  odbył  podroż szczęśliwie.  
Dozwolona chęć zyska zawiodła go do Le-  
v?«nty a miłość przyspieszyła iego  powrot.  
Zna lazł  snoią B e t  t y ,  wierną,  dobrą, piękną 
i kochaiaoą , pierwsze dni po iego powrocie 
minęły w nryszczęśliwszem zachwycenia.

Le cz  pewnego dnia, kiedy właśnie w in ■ 
t e r e s s L c h  miał -wTchod" lć,  zastąpiła mc drogę 
gospodyni  i prosiła go z nieiakiem pomiesza
niem szukać sofcie innego pomieszkania, W  i- 
1 i i a m zdziwił  się , zawsze regalami* na
przód płacił ,  nie mógł zatem poiąć dla cze
go 'rnn nadal swóy dóm wypowiadała.  Debra  
kobieta nie chciała go nie p ó a o i ć , przytaczała

różne drobnostki,  ale nie wyćwiczona  w szto* 
ce udawania,  tak sobie niezgrabnie i z po
mieszaniem postępowała,  że W i l i i a m  jaw
nie 5' ?  przekonał,  iż tego inna mas. bydź przy
czyn- .  Na lega ł  nr. nią gorąc.o, ażeby ma od- 
nryła prawdziwy  powód, aż nakonieę wystąpi
ła z  zeznaniem, że jeszcze za C2asu życia .ey 
męża, a ieszcze więcey po iego śmierci nawy
kła do pokoiu i porządku,  a zatem z trudno
ścią iey przychodzi  utrzymywać czynszowni- 
ków, którzyby dzień z . n e c y  robil i  i rzadko 
wcześniey ,  iak ze świtem do doinu powracal i .

Blady i zdrętwiały stanął W i l i i a m  iak 
wryty przy opowiadaniu sposobu życia i 
żoayj, zimna dreszcz przebiegła po iego krzy
żach,  iego serce bi ło gwał to wni e ,  żyły się 
w nim na pręży ły ,  a . ®go  oczy łzami się zro
s iły.  Raptownie za drzwi wychodzi ,  ażeby n- 
hryć przed gospodynią swoje mocne umysłu 
poroszenia.  Na ul icy dopiero odethną'  przez 
rozmowę z samym z sobą. ,, Co ! kiedy ia na
rażam życie moie dla ziedoania iey wygod-  
nieyszego u l . zm yw an ia ,  ona naigrywa się ze 
swego  zdro wia i mego honoru.  “

Głęboko dotknięty przyszedł do swe
go pomieszkania,  B e t t y  przyiemna naiwność 
otwarte iey spoyrzenie iakiego tylko dobre u- 
dziela sumienie,  rozwesel i ło wprawdzie iego 
umysł, lecz grot pozostał  w sercu , k'óre go  
zawsze z sobą unosi ł .  B e t t y  była  za nadto 
vyeśoła i lekkomyślna, -żeby  postrzegła odinia- 
trę w swoim mężu, ón zaś za nadto pobłażaią- 
cyrn , ażeby iey czynić wy mówki , albo starać 
się "?> wyjaśnienie,  k tóreby  odkryło iego bo le
sne podeyrisenia.  —

Wkrótce  przymusiły go iego  interesa, któ
re stawały się co raz waźnieysże i obszernieysze 
lo przedsięwzięcia powtórney podroży.  Myśl  

puszczenia swoiey piękney i młodey żony 
wzamęt  na nowo wielkiego świata, odnowi ,  
ła zaledwie tagoione rany iego serca , i 
chociaż nie mógł  się odważyć odkryć swoiey  
żonie to, oo go dręczyło,  nie megł  się także 
oprzeć pobudkom, ażeby pewnego nad nią do
zoru nie polec i ł  ncz c iw-y  wdowie .  Długo 
się opierała temu przykremu obowiązkowi ,  
iednak kiedy ią W i l i i a m  zaklinał, '  ażeby się 
podięła dla uratowania iego bonoru i spokoy- 
ności , przyrzekła nakoniec czuwać nad B  e t- 
t y iak nad własnę córką. —

Z e  łzami których nie tylko rozłączenie 
było przycz yn ą ,  uściskał  W i l i i a m  swoi* 
B e t t y ,  w chwili  wzajemnego serc wylania 
wyrwał*  ran się sposobem naymniey urażającym 
nie iedna przestroga i prośba. „  Zy i  samo
tnie kochana B e t t y  mówił  do n i e y , nie



dl* twoiey własney cnoty ,  która n m m V  w y ż 
sza nad wszystkie p o d e y r z e n ie , ale wiesz iak 
słabe mamy nadzielę poie.dnania się z cycem, 
Wiesz iak nad każdem oiseyai  czuwa krokiem 
a *e podaway eon oręża w ręce przeciw aamey 
Sobie,  nie podaway ino uiashi, którąhy zz- 
hrywał  swoię surowość.

Ostatnie te s łowa wymówione  tonem ła-  
godn ynj ,  zrobiły'  mocne wrażenie na u- 

y śle B e t  ty .  Umyśli ła po odieździe W  i- 
1 i i a m a żyć  spokoynie i samotnie. W  kilka 
tygodni naysłodsza nadzieia nlżyła iey wszyst
kie te małe of iary,  po pierwszy raz czuła się 
bydż w ciąży. Teraz  nie wychodzi ła nigdy 
*  domu, ieżeli  ią Die przynagli ła troskliwośćj,
0 zdrowie płodu, który doyrzywał w iey ma
cierzyńskim ło nie ,  do przeds ięwiięc ia  uowey  
przechadzki.  Pogodna iutrzenka zastawał* ią 
Żewsze w parku Sr .  J a m e s .  W  dniu zaś 
słotnym zostawała zawsze samotnie w swoim 
pohoiu,  tam oczekiwała z niecierpl iwością  
W i 1 i i a m u przybycia i z niewymowną ckli- 
wością momento,  który miał ią obznaymić z 
uczuciami matki.

Na iedney  z tych rannych przechadzek 
deszcz ią n apadt,  dla tego też prawie bez 
tchu lec ia ła ,  dla dopadnienia iakiego po wo 
zu na jem ne go, młoda dama wsiadająca wła 
śnie do p a n o r a  postrzegła iey pomie
szanie i oświadcy ła ,  że ią do domu od 
wiezie.  Dama ta była nie wykwituie leoz 
przyzwoicie  ubrana,  powierzchowność p o w o 
zu kazała się domyślać , że iest osoba 
stauu ś redniego ,  a powierzchowność łey- 
że osoby była łagodna i nymuiąc*.  B  e t- 
t y  przyięła z wdzięcznością iey grzeczność, 
skoczyła do powozu i powiedziała nieznaio- 
naey damie swoie  pomieszkanie.

Podczas iazdy pytała się skromnie n ie 
znajoma o stan i i i i i e  swego gościa,  dowie
dziawszy się o n  eprzytomności  męża,  m ó w i 

ła, że w tyinże samym znayduie się przypadku
1 że iey mąż odie-.bał do Francyi  dla odebra
nia nie których długów, jednak wkrótce spo
dziewa się l i s tów, ktOreby ią wezwały  do 
pospieszenia na n i m,  e potem z nim wspól
nie odwiedzi  kąpiele A k w i z g r a ń s k i e. 
Wśród tych rozmów przybyl i  do pomieszka
nia B e t t y .  P ew oz  się zatrzymał, B e t  t y  
Wyskoczyła, da iękował* za wyświadczoną iey 
Usługę i wzięła od nieznsiomey bilet z pod
pisem : M istriss Raitiolcls.

Jd ą c  po schodach postrzegła,  że iey  g o 
spodyni,  która podczas iey przybycia stała na 
p ro g u,  nieukontentowana do swego odeszła 
pokoiu i drzwiami mocno tKKasnęlz, ale eto

i

daley się nie troszczyła,  drugiego dnia miału 
tobie za powinność odwiedzić Panią R a i .  
n o l d s ,  przyjacielsko i przyzwoicie przyjętą 
była w małym lecz przyiemnym pomieszkaniu, 
rozmawiali ,  pil i  herb-tę,  i obedwie damy przy
stąpiły poten do otwartego,  okna i pogląda ły  
na przechodzących w wesołym humorze.

Wła śnie  kiedy się naśmiewali  i żartowa
l i  z śsaieszney figory krzynonogiego  tanemi- 
s t rz * , przechodzi ł  także stary cz łowie k ,  w 
szarym snrducie z okrągłą peruką. Spoyrza ł  
do góry zdz iwi ł  się i stanął trochę , iego mi
rta okazy wała niechętne zadziwienie.  Te  za- 
dEiwien ; ft przeszło wkrótce wszyderski u* 
śmiech po gar dy ,  plunął  i odszedł d,*ley, 
B e t t y  spostrzegła szczególne starego postę- 

s P o w *nie ,  nie wiedz iały ,  coby o nim sądzić, i 
pomyślała, •Se musi mieć przyczynę uskarżenńi 
się na Panią  R  i  n o 1 d s.

W  godzinę potem pożegnała,  swoią nową 
przyiaeiołbę,  olryinała od niey przyrzeczenie 
prędkich odwiedzin wzaiemnyoh. Młoda dh- 
ma dotrzymała słowa. W  kilka dni odvyiedzi- 
ła B e t t y  w iey pomieszkaniu, i razem iey do
niosła, że otrzymała dawno iuż spodziewane 
listy od męża, że się wybiera w drogę i przy
chodzi z nią sie pożegnać.

W  samey rzeczy nie słyszała B e t t y  
więoey nic o niey, została zatem sama z swe- 
mi nadziejami i życzeniami, których spe łn ie
nie coraz się zbliżało-.

( Dokończenie :iastę p i  )

0  popraw ie piaszczystey i glinkowa-

tey  ziemi.

->niyduią się okolice,  których przestrzeń 
zupełnie iest piaskiem o k r y t ą a  z tey przy
czyny zboże tam posiane nie nagradza wieśnia
kowi ani za iego prace »Di ztt starania. T e 
mu złemu starano się wielokrotnie sapobiedz,  
różnemi nawozami,  zmuszano ziemię do wyda
wania lepszych owoców, lecz kiedy się zasta- 
nowietny , że wina nieurodzayności ziemi 
piaszczystey jedynie z tego pochodzi ,  że pia
sek iest gorący i żadnych tłustych i w i l g o 
tnych części w sobie nie zawiera,  które nay- 
bardzKy  grunt nrodzaynym c z y n ią , natenczas 
przyznamy, że nawozy gorącosć znaydniacą się 
w takiey ziemi ieszeaę bardziey zwiększają,
1 dla tego  przy cohołwiek t rwałey  posusze

)(



aj ioźe bardzo łatwo spalić się lob seschuąć Kazał  n a w i e ź  na  łan ziemi gl inkowatey
może Następniace doświadczenie poprawy ao  fur piasku i m a rg l c , potem go opr.»« i l  
ademi piasżciysley,  znaydzie w prawdzie ty nie- długim lec®  tłustym gn iam bardzo głęboko,  
których okoliotoh trudności ,  l ecz w innych a pO s.eybie  potrząsł lekko łab naawaneał 
natomiast z łatwoscia wykouanem bydż może, wapnem g.uzonem,  porzem wydała mn U ro- 
t nonia - J i i e i e S i ę  następującym sposobem : la-iak etydoahonalsze zboże.  Wapno g; s?.o- I
k a z a ć  zawieść  na ziemi* piaszczysta, którą po- ne iest tein wapnem, które po wypaleniu się 
l ensryć chcemy na ieden łan czterdzieści gar  wapna w wapiennicy pozostaie, i z czystego 

1 nki które 10 zairndnienie z wielka łatwo- wapna,  popiołu i węgl i  się składa. W  mc- 
aaia w’ zimie wykonać można,  potein roz.ru- dostatku wapna gaszonego  można także uży- 
«iż* to crlinke do całym łanie i tyłko lednę skibę waó zwyczaynego  wapna zmieszanego z po« 
■ w ś r e d n i e y  ełęboKości zostawić.  Ziemia glin- piołetn. B . . ; , i ‘.
T o w a u  mi  f ę korzyść, iż wiele wi lgoci  w so- --------------------------
b ie  zawierając wiele *  teyże piaskowi udzie- z  M  Q u  a _
la • do tey wi lgoci  przyczynią się mocno s i l .-
tra’, ktor.  w gl inie g ł o « n .  część składa, w  r a s z k i .

t . dn ee o  użytku nieprzynosi,  lec« 
w  n iL«czvstv 'n groncie naywięcey  się do oro- Ud koziego mleka można utyć,  a od sa-
d z ^ n o T c i  p r z y c ^ n i * -  G l i n ,  w s z ę d z i e  z na-  n i e y  k o z y  s c h u d n ą ć
i ni n a chociażby aawet  głęboko ca Żywego  eyłowieka w pole  wyprowadzić
I p o t r z e b a  , wynagrodzi  aię zawsze iest oszokanstwe,n a umaitego zasługa.

* F . J  u lTjh0 „  należytym czasie się od- Komory nie miłe sa podróżniącym, a szcze>: : 7o: : crt  \e ie h  tj l k o  w n » l e i y t y ®  czatie się od- m>mor7 me
b y w a  t o ' iest natenczas, kiedy innych ważniey- gó lmey  kupcom 
Dywa to IBS „n«ood*rc*vch nie ma. Dłużnik ma dwa cienie które za orm cho-
*Z* " Gd*yr«ięU,*n4 gl in* rozruci , potraeba ro- d*?,  * tych ieden podobny iest do woźnego. 
1P nnra wi . ć  gnoiem lecz nie zupełnie zepsn- Chińczykowi ,  dz.w.ą Się, że ich poważ-
I P. tuń żebv i»k uaywięcey ałomy w sobie na herbat* ,  bywa za granicą Uneoiac j .  , 
tym, tylko J  aierCvgscizBy iest m y l e p -  Kobiety thooza V  romy-rb materyiach
zawierał .  ^  na°dt0 iest gorącym a Antorowie znowu piszą w różnych materyiacb,
**V > P 0".'.* , w sobie zawiera.  Prz y  siey- słowem materyializm zawróci ł  wszystk m gło-
T  i f . r . e b a  rolę podzielić na eztery lub » ? .  ale faomD dłuzey m.tery i  wystarczy,  na 

■ skihowe zagony,  alko pomiędzy czte- to mech sklepy odpowiedzą 
s z e s c o  skybo /b r u z d a m i  pociągnąć ied- Cieląt* muszą teraz wiele d o k . a y w .ć ,  b©
rema lob *x . S|ę wogł  desZCZ w ustawme obi .sią *ię usm o uszy U  wyrazy :
nę  w o d r *  b  o ę sposobem dostatecznie stanowi - c i e l e , urządzi - c i e l e , zwodzi  - c e le,  
pole wcisną , r położeniu poprawi  . c i e l e , - i e r z y  - c i e l e „  c ie m ię ży -

rzeki lub rowów wpuszczać wodę do brozd A n e g d o t a .

* D,y dTIł?2 ^  7 ptyo»ć mógł/ .  * Gdy pewnemu oycu który żenił  swego ay-
y ^ h o w u i a c  te przepisane sposoby uyrze- n# btrdzo młodo, radzono, aby się wstrzymał  
K e nie t s lko piękne i  r o s ł e ,  lecz t«k. z małźeDstwern, poki syu n>e n .będa ie  więcey 

i / o rV vZ omłoeie okaże się oczywista korzyść doświadczenie i rozumu,  opowiedział  C  „ T a  
*e  przy u . XłCj» mz będ« e zapozoo,  bo u h  o.u przyidaie
*  W' c o ł ^ ę  ty cz /  gUnkowatołci  i c iężkiry zie- do rozumu, to się pewnie  nie ożeni.
m i ,  ta się zupełnie pinszezystey sprzeciwie.  K  «  1 6 S I  b  U t  T .
j (St bowiem bardzo Ciężką, tamta *«s za lek-
Ł„ nrrv nososzy równie iak w piaszczyste* Chodzi  po - b a k hez p emedzy.

• ’ « ; / ,  sie zboże zepsuć i zsnaryć. O f -  c ie c  będ te.
. r . " h .  T ę  w r ę /  starać, ażeby taką M a - te - race  do sprzedania.  < 

z ies . tę lekaza uczynić i. zdatnieyszą do przy- J - ^ z a k t w wodzie anaydu.ą s.ę
S a r i .  d e s i c z j  następutace doświadczenie pe- £ta ■ b a l —  konie  n e chodzą tylko panowie,
w t i e . o  gospodarza w M , r a w i .  bardzo dobrze T .  kobiet ,  ma roz? a tu h -p a n a .

*ię udało.   ~*  '

Bedakysia F .  K r s t t e r a .  — Drukiem 3. F i l i e r a .


